
  
    
      
    
  


Wstęp




			 

			Jesteś dla Boga tak cenny i On kocha cię tak bardzo, że wydał za ciebie swojego jedynego Syna. Chcę cię dziś zachęcić, abyś rozmyślając nad skończonym dziełem naszego Pana Jezusa Chrystusa, dostrzegł Jego miłość i łaskę względem ciebie. 

			 

			Umiłowany, im bardziej będziesz się koncentrować na tym, czego Jezus dokonał dla ciebie na krzyżu, tym bardziej będziesz doświadczać Bożego uzdrowienia oraz spełnienia w każdej dziedzinie twojego życia. 

			 

			Modlę się, abyś w miarę, jak będziesz się zanurzał w obietnicach uzdrowienia zawartych w tej książce oraz dostrzegał Bożą miłość do ciebie, doświadczał obfitości Jego zmartwychwstałego życia w swoim duchu, duszy i ciele! 

			 

			


 

			ROZDZIAŁ I Bóg Pragnie Twojego Uzdrowienia



			 

			 

			Bowiem Bóg tak umiłował świat, że dał swego jednorodzonego Syna, aby każdy, kto w niego wierzy, nie zginął, ale miał życie wieczne. Gdyż Bóg nie posłał na świat swojego Syna, aby świat sądził, lecz aby świat mógł przez niego zostać zbawiony.

			J 3,16-17 (NBG)

			 

			Ale Bóg okazał swoją wielką miłość ku nam przez posłanie Chrystusa na świat, aby za nas umarł, gdy byliśmy jeszcze grzesznikami. 

			Rz 5,8 [tłumaczenie z NLT] 

			 

			Bóg tak bardzo cię kocha

			 

			Jezus był źrenicą Bożego oka. Jezus był umiłowanym Synem Boga. Był Jego nieskończoną radością i rozkoszą.

			 

			A jednak Bóg wydał Jezusa za ciebie. Oto jak bardzo Bóg cię kocha.

			 

			Pomyśl tylko. Gdybyś wiedział, że możesz uratować kogoś od śmierci, poświęcając coś, co jest dla ciebie najcenniejsze, to czy posunąłbyś się aż do ofiarowania za tę osobę swojego jedynego dziecka, które tak bardzo kochasz?

			 

			A jednak Bóg uczynił właśnie to, aby cię zbawić. Jego umiłowany Syn, Jezus, umarł na krzyżu, aby cię oczyścić, uzdrowić i odkupić twoją duszę i ciało! Oto jak cenny jesteś dla Boga! 

			 

			 


			On, który nawet własnego Syna nie oszczędził, ale go za nas wszystkich wydał, jakżeby nie miał z nim darować nam wszystkiego? 

			Rz 8,32 (BW)

			 

			  

			Twoje uzdrowienie jest częścią odkupienia

			 

			Kiedy już zdasz sobie sprawę z tego, jak bardzo Bóg kocha swojego umiłowanego Syna, zadaj sobie następujące pytanie: jeśli Bóg dobrowolnie oddał za mnie Jezusa, to czy mógłby odmówić mi uzdrowienia?

			 

			Gdyby Bóg odmówił ci uzdrowienia już po tym, jak ofiarował ci Jezusa, znaczyłoby to, że twoje uzdrowienie jest cenniejsze niż Jezus.

			 

			Nie, przyjacielu. Bóg ofiarował ci już to, co w niebie najkosztowniejsze. Jakże więc nie miałby dać ci za darmo wszystkiego, również uzdrowienia i pełni zdrowia, których pragniesz? 

			 

			  

			Jeśli BÓG 

			nie pożałował 

			dla ciebie tego, co 

			najcenniejsze 

			w niebie 

			 

			(JEZUSA)…

			 

			  

			…to nie pożałuje 

			dla ciebie 

			 

			uzdrowienia.

			 

			  

			Z pewnością On poniósł nasze nieszczęścia (choroby, słabości i rozpacze) i nosił nasze smutki i bóle [naszej kary]. Jednak my [w niewiedzy] uznaliśmy Go za dotkniętego chorobą i porażonego nieszczęściem, [niczym trądem] przez Boga. Ale On został zraniony za nasze grzechy, był zgnieciony za nasze winy i nieprawości, a chłosta [którą musiał otrzymać] dla naszego pokoju i pomyślności była na Nim. Zaś Jego sińcami [które zraniły] Go, zostaliśmy uzdrowieni i uczynieni kompletnymi.

			Iz 53,4-5 [tłumaczenie z AMP]

			 

			Jego sińce uleczyły was

			 

			Rozdział 53. Księgi Izajasza stanowi odwieczny dowód Bożej miłości do ciebie oraz Jego pragnienia, abyś był uzdrowiony. Jak ważne jest dla Niego twoje uzdrowienie i zdrowie? Tak ważne, że sam Jezus zapłacił za twoje uzdrowienie najwyższą i bolesną cenę.

			 

			Kiedy „Pasja” Mela Gibsona trafiła na ekrany, ludzie wyrażali swoje niezadowolenie, stwierdzając, że scena biczowania jest zbyt dosadna i drastyczna. W rzeczywistości ukazuje ona zaledwie w niewielkim stopniu to, co nasz Pan naprawdę wycierpiał w zastępstwie za nas.

			 

			Chrystus był nieludzko i bestialsko biczowany przy pomocy rzymskich narzędzi tortur. Jego ciało było rozrywane na strzępy, aż w końcu pomiędzy krwią i mięśniami bielały nagie kości.

			 

			Jezus poniósł sińce, abyśmy my nie musieli ich nieść. Jego ciało zostało złamane, aby nasze ciała mogły być uzdrowione. Jego sińce uleczyły nas!

			 

			 


			Tej nocy, kiedy został zdradzony, Pan Jezus wziął trochę chleba i podziękował Bogu za niego. Potem połamał go na kawałki i powiedział: „To jest moje ciało, które jest dawane za was. Róbcie to, żeby mnie pamiętać”. W ten sam sposób wziął kubek wina po kolacji, mówiąc: „Ten kubek jest nowym przymierzem pomiędzy Bogiem a Jego ludźmi – umową potwierdzoną moją krwią. Róbcie to, żeby mnie pamiętać, ile razy będziecie go pić”.

			1 Kor 11,23-25 [tłumaczenie z NLT]

			 

			 

			Miej udział w drodze do Bożego uzdrowienia

				

			Gdy rozpamiętujesz fakt, że Jezus dobrowolnie przyszedł na ziemię, by Cię zbawić oraz cierpiał na krzyżu dla twojego uzdrowienia, to wszelka obawa o to, że On cię nie uzdrowi, zostanie usunięta.

			Na tym właśnie polega udział w Wieczerzy Pańskiej. Trzymając w ręku chleb, pamiętaj po prostu o tym, że ciało Jezusa zostało złamane na krzyżu, aby twoje ciało mogło zostać uzdrowione i być w pełni zdrowe. Mów: „Panie Jezu, dziękuję Ci, że na swoim własnym ciele poniosłeś moją chorobę na krzyż. Kiedy razy bicza spadały na Twoje plecy, moja choroba została uśmiercona. Nie ma więc prawa pozostać w moim ciele”.

			Podobnie, mając udział w kielichu, pamiętaj, że Jezus przelał swoją krew, aby Cię zbawić. Mów: „Panie Jezu, dziękuję Ci za Twą przelaną krew, która obmyła mnie z grzechu i uczyniła mnie sprawiedliwym w Twoich oczach”. Uzdrowienie należy do mnie. Przyjmuję teraz Twoje uzdrowienie oraz Twoje zmartwychwstałe życie dla mojego ciała”.

			Umiłowany, pamiętaj o Panu i miej udział w drodze do Bożego uzdrowienia!

			  

			 

			A oto zbliżył się trędowaty, upadł przed Nim i prosił Go: „Panie, jeśli chcesz, możesz mnie oczyścić”. Jezus wyciągnął rękę, dotknął go i rzekł: „Chcę, bądź oczyszczony!”. I natychmiast został oczyszczony z trądu.

			Mt 8,2-3 (BT)

			 

			„Zwrócę ci twoje zdrowie i uleczę twoje rany” 
– mówi Pan.

			Jr 30,17 [tłumaczenie z NLT]

			 

			 

			Bóg może i chce cię uzdrowić

			 

			Pewnego razu przyszedł do Jezusa trędowaty i powiedział: „Panie, jeśli chcesz, możesz mnie oczyścić”. Człowiek ten nie miał problemu z wiarą w to, że Jezus ma zdolność i moc, aby go uzdrowić. Nie był tylko pewien tego, czy Jezus chce to dla niego uczynić.

			 

			Chciałbym, abyś przyjrzał się odpowiedzi, jakiej Jezus udzielił temu trędowatemu i zobaczył w niej Boże serce odnośnie twojego uzdrowienia. Dotykając trędowatego, Jezus odpowiedział mu: „Chcę, bądź uzdrowiony”.

			 

			Co powiedział Jezus? „Chcę”. Czy Jezus tylko to powiedział, a potem niczego nie uczynił? Nie, On wyciągnął rękę do trędowatego i przywrócił pełne zdrowie temu nieszczęśnikowi.

			 

			Dzisiaj Bóg chce, abyś wiedział, że On zarówno ma moc, jak i pragnie cię uzdrowić. Zacznij zdawać sobie sprawę i wierzyć w to, że On pragnie cię uzdrowić bardziej, niż ty sam pragniesz być uzdrowiony! 

			 

			  

			 

			„MOGĘ…	

			  

			 

			...A TAKŻE 

			 

			 

			CHCĘ”

			 

			 

				-Jezus

			 

			 


			Nie bój się, mała trzódko, gdyż upodobało się Ojcu waszemu dać wam królestwo. 

			Łk 12,32 (BT)

			 

			Jeśli więc wy, choć źli jesteście, umiecie dawać dobre dary swoim dzieciom, o ileż bardziej Ojciec wasz, który jest w niebie, da to, co dobre, tym, którzy go proszą.

			Mt 7,11 (BW)

			 

			 

			 

			Bóg jest twoim kochającym Ojcem

			 

			Bóg pragnie, abyś wiedział, że nie jest On Ojcem, który chce, abyś był chory i pokonany. Jest natomiast Ojcem, który lubi zaspakajać twoje potrzeby. Bóg jest dobrym Ojcem, który nie będzie dla ciebie szczędził uzdrowienia ani zdrowego ciała.

			 

			Radością Boga, jako twojego kochającego Ojca, jest widzieć ciebie obfitującego we wszelkie dobro. Jeśli ty sam, pomimo swoich błędów, umiesz dawać dobre dary swoim dzieciom, to o ileż bardziej twój niebiański Ojciec da ci to, co dobre, gdy Go poprosisz!

			 

			Dziś moją modlitwą jest, abyś wiedział, jak bardzo twój Ojciec cię kocha i abyś śmiało prosił Go o to, czego potrzebujesz.

			  

			„Panie, pomocy!” – krzyczeli w swojej niedoli, a On zbawił ich od ich rozpaczy. Wysłał swoje Słowo i uzdrowił ich, porywając ich spod drzwi śmierci. 

			Ps 107,19-20 [tłumaczenie z NLT]

			 

			On wybawił nas z mocy ciemności i przeniósł nas do królestwa Syna swojej miłości, w którym mamy odkupienie przez Jego krew, przebaczenie grzechów.

			Kol 1,13-14 [tłumaczenie z NKJV]

			 

			 

			Twój Odkupiciel wyzwolił cię z wszelkiej 

			choroby

			 

			Jezus dobrowolnie zstąpił z nieba, aby wykupić cię z życia naznaczonego chorobą, ubóstwem i śmiercią do życia w wolności, zdrowiu i błogosławieństwie! Chrystus dobrowolnie cierpiał za ciebie na krzyżu, abyś mógł chodzić w pełni błogosławieństw, wynikających z odkupienia, jakimi są pochodzące od Boga: zdrowie, odbudowane życie, pokój i zaopatrzenie. 

			 

			Dzisiaj po prostu spójrz na Jezusa i Jego dokończone dzieło – i zobacz, jak bardzo On cię kocha. Uświadomisz sobie wtedy, jak bardzo Boże pragnienie błogosławienia Tobie przewyższa Twoje pragnienie otrzymania błogosławieństwa i o ileż bardziej, niż ty sam pragniesz być uzdrowiony, chce tego Bóg!

			  

			Bo jestem przekonany, że ani śmierć, ani życie, ani aniołowie, ani zwierzchności, ani moce, ani rzeczy teraźniejsze, ani rzeczy, które mają przyjść, ani wysokość, ani głębokość, ani żadna inna stworzona rzecz, nie będzie mogła oddzielić nas od miłości Boga, która jest w Chrystusie Jezusie, naszym Panu.

			Rz 8,38-29 [tłumaczenie z NKJV]

			 


			Umiłowany! Modlę się o to, aby ci się we wszystkim dobrze powodziło i abyś był zdrów tak, jak dobrze się ma dusza twoja.

			3 J 1,2 (BW)

			 

			 

			Bóg pragnie, abyś zawsze obfitował i był zdrowy

			 

			Biblia mówi nam, że Boża miłość jest tak niezmierzona, potężna i wszechogarniająca, że nic nigdy nie może nas od niej oddzielić.

			 

			Ponieważ Bóg tak bardzo cię kocha, Jego pragnieniem jest przede wszystkim to, abyś jako Jego umiłowane dziecko cieszył się powodzeniem we wszystkim, co robisz oraz był tak zdrowy, jak dobrze się ma twoja dusza.

			 

			Jeśli ziemski ojciec pragnie dla swego dziecka szczęścia i zdrowia, to o ileż bardziej Bóg, twój niebiański Ojciec, chce tego samego dla ciebie? Bóg pragnie, abyś był zdrowy i jest gotowy użyć swojej mocy, aby cię uzdrowić!

			  

			Albowiem ja wiem, jakie myśli mam o was – mówi Pan – myśli o pokoju, a nie o niedoli, aby zgotować wam przyszłość i natchnąć nadzieją.

			Jr 29,11 (BW)

			 


			Nawet włosy na waszej głowie są wszystkie policzone, więc nie bójcie się. Jesteście bardziej wartościowi niż całe stado wróbli. 

			Łk 12,7 [tłumaczenie z NLT]

			  

			Bóg chce się zatroszczyć o to, co sprawia ci kłopot

			 

			Wielu chrześcijan mylnie sądzi, że Bóg jest zbyt pochłonięty wielkimi sprawami, aby interesować się małymi kłopotami, z którymi oni się zmagają.

			 

			A jednak Bóg jest inny. Jest nie tylko Bogiem wszechmogącym, ale również twoim niebiańskim Ojcem, który cię kocha! Dla Boga nie ma znaczenia, czy chodzi o kolejny pryszcz na twojej twarzy, czy o ból gardła albo kręgosłupa. Niezależnie od tego, jak trywialny czy powszedni jest twój problem, jeśli on cię trapi, to Bóg chce się o niego zatroszczyć.

			 

			Jeśli, jak mówi Biblia, dla Boga ma znaczenie to, ile włosów masz na głowie, to nie istnieje symptom, niewygoda ani choroba w twoim ciele, o których On by nie wiedział i które by Go nie obchodziły. Jego miłość do ciebie jest wszechogarniająca, osobista i głęboka. W twoim ciele czy życiu nie ma niczego, co byłoby zbyt małe, abyś mógł z tym do Niego przyjść i przekonać się, że On się o to zatroszczy!

			  

			(…) ukochałem cię wiecznie trwającą miłością (…).

			Jr 31,3 [tłumaczenie z NKJV]

			 

			Ponieważ drogi jesteś w moich oczach, nabrałeś wartości i ja cię miłuję (…). Nie lękaj się, bo jestem z tobą (…).

			Iz 43,4-5 (BT)

			 

			On troszczy się o was z miłością i jest czujny w staraniu o was.

			1 P 5,7 [tłumaczenie z AMP]

			 

			  

			Miłością wieczną umiłowałem cię, ponieważ 

			jesteś dla mnie cenny. Nie bój się.

				-Jezus

			  

			Przybyli na drugą stronę jeziora do kraju Gerazeńczyków. Ledwo wysiadł z łodzi, zaraz wybiegł mu naprzeciw z grobów człowiek opętany przez ducha nieczystego. (…) Powiedział mu bowiem: „Wyjdź, duchu nieczysty, z tego człowieka”.

			Mk 5,1-2.8 (BW)

			 

			Bo ja zszedłem z nieba nie po to, żeby wykonywać moją własną wolę, ale wolę Tego, który mnie wysłał. (…) A to jest wola Tego, który mnie wysłał, żeby każdy, kto widzi Syna i wierzy w Niego, mógł mieć wieczne życie.

			J 6,38.40 [tłumaczenie z NKJV]

			 

			 

			On przebył całą drogę, aby cię uzdrowić

			 

			Opętany Gerazeńczyk był człowiekiem żyjącym w izolacji. Był osamotniony, a ludzie stronili od niego. Nie miał się do kogo zwrócić. Ludzie się go bali i nie było nikogo, kto mógłby zaradzić jego nieszczęściu – dopóki nie pojawił się Jezus. 

			 

			On przebył całe Jezioro Galilejskie tylko po to, aby uzdrowić tego jednego człowieka, pomimo że diabeł próbował Go zatrzymać, wywołując sztorm. Zbawiciel przebył tę długą drogę tylko po to, aby jednego człowieka obdarzyć zdrowiem i wolnością.

			Oto jakim kochającym Zbawicielem jest Chrystus!

			 

			Jezus nie tylko przebył daleką drogę, aby uzdrowić jednego człowieka, ale również przeszedł wielką odległość, aż do śmierci, aby zdobyć dla ciebie wolność, zdrowie i inne błogosławieństwa. Żadna choroba ani inna okoliczność, niezależnie od tego, jak groźna czy przerażająca, nie jest większa od tego, co Jezus już dla ciebie uczynił!

			  

			Ponieważ dzieci mają ciało i krew, on także miał udział w ich człowieczeństwie, żeby przez swoją śmierć mógł zniszczyć tego, który trzyma moc śmierci, to znaczy diabła, i uwolnić tych, którzy przez całe życie byli trzymani w niewoli przez strach przed śmiercią.

			Hbr 2,14-15 [tłumaczenie z NIV]

			 


			Złodziej przychodzi tylko po to, by kraść, zarzynać i wytracać. Ja przyszedłem, aby miały życie i obfitowały.

			J 10,10 (BW)

			 

			 	

			Wybawiony od śmierci

			 

			Śmierć człowieka nigdy nie była zamiarem Boga. Bóg traktuje śmierć jako wroga, nienawidzi jej. Nic, co prowadzi do śmierci, żadna forma choroby czy niemocy, nie pochodzi od Niego. Jezus zapłakał przy grobie Łazarza, ponieważ był świadomy faktu, że choroba, starość i śmierć człowieka nigdy nie były pragnieniem Bożego serca.

			 

			Jednak ponieważ konsekwencją grzechu jest śmierć, Bóg posłał Jezusa, aby poniósł On karę za wszystkie nasze grzechy. Na krzyżu Jezus pokonał śmierć raz na zawsze, uwalniając nas od choroby i niemocy po wszystkie czasy!

			 

			Dzisiaj pragnieniem Bożego serca dla ciebie jest, abyś był uzdrowiony i cieszył się pełnią zdrowia. Bóg kocha cię tak bardzo, że posłał Jezusa, aby wybawił cię od śmierci. Dzięki ofierze Chrystusa na krzyżu możesz dzisiaj cieszyć się zdrowiem, pokojem oraz obfitym życiem pochodzącym od Niego!

			 

			 


			Pan strzec cię będzie od wszelkiego zła, strzec będzie duszy twojej. Pan strzec będzie wyjścia i wejścia twego, teraz i na wieki.

			Ps 121,7-8 (BW)

			 

			W tym objawiła się miłość Boga do nas, iż Syna swego jednorodzonego posłał Bóg na świat, abyśmy przezeń żyli.

			1 J 4,9 (BW)

			 

			Boża wymiana przyniosła ci wolność

			 

			Jezus poniósł koronę cierniową na swojej głowie, abyś ty mógł mieć zdrowy umysł, wolny od lęków, winy, depresji, niepokojów i stresów.

			 

			Stopy Chrystusa niosły Go do miejsc niedostatku, choroby, potępienia, a nawet śmierci. Zostały przebite gwoździami na krzyżu, abyś ty sam nie musiał tego przechodzić. Chrystus wybawił cię od konieczności przyjęcia i znoszenia tych rzeczy w swoim życiu.

			 

			Jezus nie musiał. On chciał. Dlaczego? Ponieważ cię kocha. On nie oszczędził nawet samego siebie, abyś ty mógł wziąć każde błogosławieństwo – uzdrowienia, pełnego zdrowia oraz obfitego życia!

			  

			 

			(…) wyróżnię ziemię Goszen, w której przebywa lud mój i nie będzie tam much, abyś poznał, że ja, Pan, jestem wpośród tej ziemi. Uczynię też różnicę między ludem moim i między ludem twoim (…).

			Wj 8,22-23 (BW)

			 

			Tysiąc może paść u twojego boku, a dziesięć tysięcy po twojej prawej ręce, ale do ciebie się to nie zbliży.

			Ps 91,7 [tłumaczenie z NKJV]

			 

			I już nie jestem na świecie, lecz oni SĄ na świecie, a ja do ciebie idę. Ojcze Święty, zachowaj w imieniu Twoim tych, których mi dałeś, aby byli jedno, jak my. (…) Nie są ze świata, jak i ja nie jestem ze świata.

			J 17,11,16 (BW)

				

			  

			 

			Pod osłoną Najwyższego

			 

			Przyjrzyjmy się temu, co Bóg powiedział o dzieciach Izraela, kiedy nad starożytnym Egiptem zawisły plagi i zarazy, ponieważ faraon odmówił wypuszczenia Bożego ludu: „(…) wyróżnię ziemię Goszen, w której przebywa lud mój (…). Uczynię też różnicę między ludem moim i między ludem twoim (…)”. Biblia odnotowuje, że chociaż Egipt był dotknięty rojami much oraz innymi zarazami, Izraelici byli w ziemi Goszen bezpieczni i pozostali nietknięci przez te uciski.

			 

			Nie obawiaj się, gdy słyszysz lub czytasz o straszliwych chorobach, mających miejsce na świecie. Jako umiłowane dziecko Boga żyjesz w świecie, ale nie jesteś ze świata. Podobnie jak dzieci Izraela były bezpieczne i pozostawały pod ochroną w ziemi Goszen, tak ty będziesz bezpieczny pod osłoną Najwyższego.

			 

			 


			Nie bój się strachów nocnych ani strzały, która leci w dzień. Nie obawiaj się choroby, która grasuje w ciemności, ani nieszczęścia, które uderza w południe. Chociaż tysiąc pada przy twoim boku, chociaż dziesięć tysięcy umiera wokół ciebie, ciebie to zło nie dotknie.

			Ps 91,5-7 [tłumaczenie z NLT]

			    

			NIE BÓJ SIĘ. 

			NIE MA choroby 

			ani strachu, którego 

			JEZUS nie wziąłby na siebie i nie POKONAŁ DLA CIEBIE.

			  

			Bo nie otrzymaliście ducha, który znowu czyniłby z was niewolników strachu, ale otrzymaliście Ducha synostwa. A przez niego wołamy: „Abba, Ojcze”.

			Rz 8,15 [tłumaczenie z NIV]

			 

			W miłości nie ma lęku, lecz doskonała miłość usuwa lęk, ponieważ lęk kojarzy się z karą. Ten zaś, kto się lęka, nie wydoskonalił się w miłości.

			1 J 4,18 (BT)

			  

			Jego doskonała miłość usuwa wszelki lęk

			 

			Jeżeli myślisz, że Bóg gniewa się na ciebie albo że chce cię ukarać, to jak możesz mieć wiarę w to, że On słyszy twoją modlitwę o uzdrowienie? Jak możesz wierzyć, że On uczyni dla Ciebie cud?

			 

			Jednak prawdą jest, że Bóg kocha cię tak bardzo, że dał ci Jezusa, najcenniejszy skarb nieba, abyś NIGDY nie był od Niego oddzielony, niezależnie od tego, co zrobisz lub czego nie zrobisz. Jezus poszedł za ciebie na krzyż, aby Bóg zawsze był z tobą i po twojej stronie, aby cię uzdrawiać i wyświadczać ci dobro.

			 

			Mając głębokie objawienie tego, jak bardzo Bóg cię kocha, nie będziesz mógł pozostać chorym przez długi czas. Nie będziesz się obawiał, że Bóg może powstrzymać swoją uzdrawiającą moc w twoim życiu. Karm się nieustannie Jego doskonałą miłością do ciebie. Nieustannie o niej rozmyślaj. Jest ona skutecznym lekarstwem na lęk!

			  

			Bo i Syn Człowieczy nie przyszedł, aby Mu służono, lecz aby służyć i dać swoje życie na okup za wielu.

			Mk 10,45 (BT)

			 

			A gdy słońce zachodziło, wszyscy, którzy mieli u siebie chorych, złożonych różnymi chorobami, przyprowadzali ich do Niego. On zaś kładł na każdego z nich ręce i uzdrawiał ich. 

			Łk 4,40 (BW)

				

			 

			  

			Bóg chce, abyś z niego czerpał

				

			Czy wiedziałeś o tym, że obdarzanie ciebie przynosi radość Bożemu sercu? Kiedy domagasz się czegoś od Niego, na przykład patrzysz na Niego, aby Cię uzdrowił, to pozwalasz Mu być Bogiem. Kiedy czerpiesz z Jego pełni, Jego obfitego życia, zdrowia i błogosławieństwa, przynosisz Mu rozkosz!

			 

			Dlatego Bóg chce, abyś dziś przychodził do Niego z oczekiwaniem uzdrowienia. Uświadom sobie Jego gotowość do wylania na ciebie swojej obfitości. Zobacz, jak On się raduje, kiedy do Niego wołasz. Widząc Jego pełne miłości serce, które zawsze chce cię obdarzać, zobaczysz manifestację swojego uzdrowienia! 

			  

			Jezus odpowiedział: „Gdybyś tylko znała dar, który Bóg ma dla ciebie i wiedziała, z kim rozmawiasz, poprosiłabyś mnie, dałbym ci wody żywej. (…) ale ci, którzy piją wodę, którą ja daję, nigdy nie będą znów spragnieni. Ona staje się świeżym bijącym źródłem wewnątrz nich, dającym im życie wieczne”.

			J 4,10.14 [tłumaczenie z NLT]

			 

			Bo WIEKUISTY, Bóg prawdziwy jest słońcem i tarczą; WIEKUISTY daje łaskę i chwałę, nie odmawia dobrodziejstwa tym, co chodzą w nieskazitelności.

			Ps 84,12 (NBG)

			 

			 

			Bóg chce wlać w ciebie uzdrowienie

			 

			Przyjdź do Boga po swoje uzdrowienie. Nie wahaj się. Bóg, który jest pełen dobroci i zaopatrzenia, zawsze pragnie Cię błogosławić, zachowywać, uzdrawiać i odbudowywać.

			 

			Jezus był fizycznie wyczerpany, kiedy usługiwał Samarytance przy studni. Jednak zaprosił ją, aby zaczerpnęła od Niego żywej wody, która nigdy nie wyschnie. Kiedy kobieta odeszła z sercem napełnionym radością, Jezus był wzmocniony, odświeżony i odmłodzony!

			 

			Umiłowany, kiedy przychodzisz pusty i czerpiesz od Boga, Tego, który ma niewyczerpane zaopatrzenie, to oddajesz Mu cześć i pozwalasz Mu być Bogiem. Uwalniasz Go, aby wlał do twojego życia swoje obfite błogosławieństwo zdrowia, napełnienia i pokoju!

			  

			Pewna kobieta z tłumu od dwunastu lat cierpiała z powodu ciągłego krwawienia. Dużo wycierpiała od wielu lekarzy i z upływem lat wydała wszystko, co miała, aby im zapłacić, lecz nie miała się lepiej. Tak naprawdę była w gorszym stanie. Usłyszała ona o Jezusie, więc podeszła z tyłu, przeciskając się przez tłum i dotknęła jego szaty. Pomyślała bowiem sobie: „Bylebym chociaż mogła dotknąć Jego szaty, będę uzdrowiona”. Natychmiast krwawienie ustało, a ona poczuła w ciele, że została uzdrowiona z tej okropnej choroby.

			Mk 5,25-29, [tłumaczenie z NLT]

			 

			Posłuchaj, jak Bóg zawsze okazuje chorym 

			dobroć

			Od dwunastu lat nieprzerwanie krwawiła. Medycyna była bezradna. Pieniądze na zakup kosztownych lekarstw wyczerpały się i – co bardzo prawdopodobne w tej sytuacji –straciła ona całą nadzieję i wiarę w to, że może być zdrowa.

			Wówczas usłyszała o pewnym wędrownym kaznodziei, nauczycielu i uzdrowicielu. Usłyszała o Jego pełnym współczucia dotyku, Jego pełnych miłości oczach i uzdrawiających rękach. Dowiedziała się też, że wszyscy, którzy przychodzili do Niego po uzdrowienie, otrzymywali je. Nagle w jej sercu zabłysła iskra wiary w to, że ona może być następna. Gdy z taką wiarą dotknęła Jezusa, z Jego ciała wyszła moc, która natychmiast ją uzdrowiła!

			Co rozpaliło jej wiarę? Zwykłe słuchanie o tym, jak uprzejmy i kochający jest Jezus, wzbudziło w niej ufność w to, że On zarówno może, jak i pragnie ją uzdrowić. 

			Dzisiaj w takim samym stopniu Bóg pragnie uzdrowić Ciebie. Po prostu skoncentruj się na Jego miłości do ciebie. Zobacz Jego serce, w którym jest pragnienie uzdrowienia twojej choroby, a rozpali się w tobie wiara, która eksploduje w postaci uzdrowienia twojego ciała!

			 


			Nie martwcie się więc o te rzeczy, mówiąc: co będziemy jeść?, co będziemy pić?, w co będziemy się ubierać?. Te rzeczy dominują w myśleniu niewierzących, ale wasz niebiański Ojciec już zna wszystkie wasze potrzeby (…) i da wam wszystko, czego potrzebujecie.

			Mt 6,31-33 [tłumaczenie z NLT]

			 

			Każde dobro, jakie otrzymujemy, i wszelki dar doskonały zstępują z góry, od Ojca Świateł, którego nie ma przemiany ani cienia zmienności.

			Jk 1,17 (BT)

			 

			Twój niebiański Ojciec pragnie, abyś cieszył się błogosławieństwem i zdrowiem

			 

			Gdybyś był rodzicem, to czy nie pragnąłbyś dla swoich dzieci wszystkiego, co najlepsze? Czy w ogóle mógłbyś życzyć im choroby, biedy i cierpienia? Oczywiście, że nie. Chciałbyś, aby twoje dzieci były błogosławione, silne, zdrowe oraz cieszyły się pełnią życia. Nieprawdaż? 

			 

			Pomyśl o tym przez chwilę. Jeśli żyjąc na ziemi, umiesz dawać dobre dary swoim dzieciom, o ileż bardziej twój niebiański Ojciec, który cię kocha, wie, jak pobłogosławić ciebie oraz twoje dzieci Boskim zdrowiem, zaopatrzeniem i ochroną!

			 

			Umiłowany, spodziewaj się dobra od Boga, który jest pełen łaski i miłosierdzia każdego dnia!

			  

			Cóż wtedy na to powiemy? Jeśli Bóg za nami, któż przeciwko nam?

			Rz 8,31 (BW)

			 

			Któż nas oddzieli od miłości Chrystusa? Czy ucisk, czy rozpacz, czy prześladowanie, czy głód, czy nagość, czy niebezpieczeństwo, czy miecz?

			Rz 8,35 [tłumaczenie z NKJV]

			 

			Ale w tym wszystkim jesteśmy więcej niż zwycięzcami przez Tego, który nas umiłował.

			Rz 8,37 [tłumaczenie z NKJV]

			  

			Jeśli Bóg z tobą, to któż przeciwko tobie?

			 

			Jeśli Wszechmogący Bóg jest twoim kochającym Ojcem, a ty Jego umiłowanym dzieckiem, to czego możesz się obawiać? Przyszłości? Choroby? Śmierci? 

			 

			Umiłowany, gdy będziesz miał objawienie tego, jak bardzo Bóg cię kocha oraz tego, że widzi On ciebie jako całkowicie sprawiedliwego przez krew Jezusa Chrystusa, to wszystkie twoje obawy zostaną rozproszone. Bo jeśli Bóg jest z tobą, to któż lub cóż może być przeciwko tobie? Jaka choroba może cię zaatakować i skutecznie powalić? 

			 

			Odwróć więc wzrok od swoich spraw i bez lęku wołaj do swojego Ojca. On cię kocha i nigdy cię nie potępi! Karm się Jego odwieczną miłością do ciebie i weź od Niego uzdrowienie!

			   

			Jeśli Bóg 

			jest z tobą, a nie przeciwko tobie…     

			 

			  

			…to jest On za twoim 

			uzdrowieniem, a przeciwko chorobie. 

			Jak zatem choroba może ciebie zwyciężyć?

			 

			  

			Gdy zbliżał się do bramy miasta, właśnie wychodził stamtąd kondukt pogrzebowy. Zmarły młodzieniec był jedynym synem wdowy. (…) Kiedy Pan ją zobaczył, jego serce wypełniło współczucie. „Nie płacz!” – powiedział. Potem podszedł do trumny i dotknął jej, a kondukt zatrzymał się. „Młodzieńcze” – powiedział. „Mówię ci – wstań”. Wtedy zmarły usiadł i zaczął mówić! A Jezus oddał go jego matce. 

			Łk 7,12-15 [tłumaczenie z NLT]

			 

			 

			On jest poruszony współczuciem wobec ciebie

			 

			Istnieje opowieść o tym, jak Jezus usłużył pewnej wdowie w Nain, widząc, jak martwe ciało jej jedynego syna jest wynoszone poza miasto w celu pogrzebania. Przepełniony współczuciem, wyciągnął do niej rękę, mówiąc: „Nie płacz”.

			 

			Zamiast wdowę potępić i wzbudzać w niej zamieszanie, Jezus rozpostarł nad nią swe współczucie i przywrócił życie jej synowi. 

			 

			Nasz Pan Jezus Chrystus, który jest ten sam wczoraj, dzisiaj i na wieki, przychodzi także do Ciebie, kiedy jesteś w najbardziej rozpaczliwej sytuacji i mówi: „Nie płacz”. Jego miłość do ciebie poruszy Go na tyle, by uczynił dla ciebie cud, którego potrzebujesz.

			 

			Nawet jeśli prognozy lekarzy są w twoim przypadku negatywne, zaufaj Jego współczuciu wobec ciebie. On tchnie swoje życie w każdy przypadek choroby i śmierci, aż zobaczysz manifestację Jego zmartwychwstałego życia. 

			  

			Umiłowany! Modlę się o to, aby ci się we wszystkim dobrze powodziło i abyś był zdrów tak, jak dobrze się ma dusza twoja.

			3 J 1,2 (BW)

			 

			A kiedy nastał wieczór, przyprowadzili do niego wielu opętanych; zatem słowem wyrzucił duchy oraz uzdrowił wszystkich, którzy się źle mieli; aby mogło być wypełnione, co powiedziano przez proroka Izajasza, mówiącego: „On nasze niemoce wziął na siebie i choroby nosił”.

			Mt 8,16-17 (NBG)

			  

			Doskonałą wolą Bożą jest, abyś był zdrowy

			 

			Aby znaleźć modlitwę odzwierciedlającą Boże serce w kwestii uzdrowienia, wystarczy zajrzeć do 3 Listu św. Jana 1,2. W tym fragmencie dowiesz się, że Bóg pragnie, byś był uzdrowiony, nigdy nie chorował; pragnie również, aby dobrze się miała twoja dusza!

			 

			Nie polegaj na ludzkich doświadczeniach, odpowiadając na pytanie o to, czy Bóg chce dzisiaj uzdrawiać ludzi. Jeśli mi powiesz: „Cóż, znam wielu chrześcijan, którzy chorują”, to ja z kolei mogę ci wskazać wielu innych, których Bóg uzdrowił. Nie jesteśmy powołani, aby opierać naszą wiarę na ludzkich doświadczeniach. Mamy natomiast powołanie do wiary w Boże Słowo. 

			 

			Umiłowany, nigdy nie zatrzymuj swoich oczu na ludziach ani ich doświadczeniach, nawet tych dobrych. Podstawą twojej wiary musi zawsze być Boże Słowo. Uwierz, że Bóg dziś wciąż uzdrawia, ponieważ Jego Słowo tak mówi!

			 

			  

			Umieść doświadczenie 

			ponad Bożym Słowem, 

			a będziesz 

			chwiejny.

			   

			 

			Umieść Boże Słowo 

			ponad doświadczeniem, 

			a będziesz niewzruszony w swoim sercu, umyśle i ciele.

			 

			  

			 

			


Modlitwy

			 

			Modlitwa o zbawienie

			 

			Jeżeli chciałbyś przyjąć wszystko, co Jezus dla ciebie zrobił oraz uczynić Go swoim Panem i Zbawicielem, proszę pomódl się następującą modlitwą:

			 

			Panie Jezu, dziękuję, że mnie kochasz i umarłeś za mnie na krzyżu. Twoja drogocenna krew obmywa mnie z każdego grzechu. Jesteś moim Panem i Zbawicielem, teraz i na zawsze. Wierzę, że powstałeś z martwych i dzisiaj żyjesz. Dzięki Twojemu dokończonemu dziełu jestem teraz ukochanym dzieckiem Boga, a niebo jest moim domem. Dziękuję, że dałeś mi życie wieczne i napełniasz moje serce Twoim pokojem i radością. Amen.

			 

			 

			Modlitwa przy Wieczerzy Pańskiej

			 

			Kiedy uczestniczysz w Wieczerzy Pańskiej, konsekwentnie doceniaj i ogłaszaj, że zostałeś uzdrowiony ranami Jezusa i że przez Jego Krew zostałeś obmyty ze wszystkich twoich grzechów. Kwalifikuje cię to do przyjęcia Jego uzdrowienia i zdrowia.

			 

			Trzymając w ręku chleb, powiedz: 

			 

			Dziękuję Ci, Jezu, za Twoje złamane Ciało. Dziękuję, że poniosłeś moje symptomy i choroby na krzyż, abym ja mógł wziąć od Ciebie uzdrowienie i pełnię zdrowia. Ogłaszam, że przez Twoje sińce i razy bicza, jakie spadały na Twoje plecy, zostałem całkowicie uzdrowiony. Wierzę w to i przyjmuję dzisiaj Twoje zmartwychwstałe życie dla mojego ciała (spożyj chleb).

			 

			Następnie weź do ręki kielich i powiedz: 

			 

			Dziękuję Ci, Jezu, za Twoją Krew, która mnie obmyła i sprawiła, że stałem się bielszym niż śnieg. Twoja Krew przyniosła mi przebaczenie i uczyniła mnie sprawiedliwym na zawsze. Pijąc ją, świętuję i uczestniczę w dziedzictwie sprawiedliwych, które obejmuje zachowanie od niebezpieczeństw, uzdrowienie, pełnię zdrowia i wszystkie inne błogosławieństwa od Ciebie (wypij wino).

			 

			Dziękuję Ci, Jezu. Kocham Cię, ponieważ Ty pierwszy mnie umiłowałeś. 

			 

			Modlitwa nad olejem do namaszczania

			 

			Możesz poprosić pastora lub lidera w Kościele, aby pomodlił się i poświęcił twój olej. Jako król i kapłan w Chrystusie (Ap 1,6) możesz także sam pomodlić się nad olejem i oddzielić go, aby był poświęcony. Oto modlitwa błogosławieństwa i poświęcenia twojego oleju:

					

			 

			W imieniu Jezusa oddzielam ten olej, aby był świętym olejem do namaszczania.

			 

			Jezu, dziękuję Ci, że zostałeś zmiażdżony dla mojego całkowitego uzdrowienia i zachowania mnie w pełnym zdrowiu. Ten święty olej do namaszczania mówi o doskonałości Twego dokończonego dzieła. Dziękuję Ci za to, że na cokolwiek spłynie ten olej, to otrzyma pełnię Twojej łaski, mocy i uzdrowieńczego namaszczenia. Zgodnie z Twoim Słowem zapisanym w Mk 6,13 oraz Jk 5,14.

			 

			Modlę się, aby gdziekolwiek ten olej zostanie użyty, przyniósł on cześć i chwałę Twojemu imieniu. Amen. 

			 

			Czekamy na sygnał od ciebie

			 

			Jeśli modliłeś się modlitwą zbawienia lub masz świadectwo uzdrowienia, którym chciałbyś się z nami podzielić po przeczytaniu tej książki, prosimy, wyślij nam e-mail na adres: info@josephprince.com.
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Przypisy

1 Ang. „Rest and Relaxation”(przyp. tłum.).

				

				
					2 Ang. „Rest and Refreshing” (przyp. tłum.).

				

				
					3 „(…) jak dni twoje, moc twoja trwała”, Pwt 33,25 (BT).
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